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Środa. /J r .  ' Jutro, ŚŚ. W iktora B. i Lucyny M.

~f5iu3&eineiii l unia 2  rezjzierrji&a, miesz&aucy
• Warszawy, uprzedzeni zostali o konieczności pozo- 
»nia w domu w razie alarmu na ulicy, i nie zatrzymy-

I at*'a się pod żadnym względem zbiorowo. Nie zważa­
j ą  na to, dnia dzisiejszego, w momencie zamieszek, lud 

"mnie napełniał ulice i bezwątpienia wielu powodo- 
®nych jedynie ciekawością, zoaglono przez wojsko do 

.U jścia się- W celu ochronienia od osobistych przy­
j ę c i ,  mogących spotkać ludzi, którzy w czasie alarmu 
» * » 8 ię  zewnątrz domów, oznajmiam powtórnie mie- 
!ifanców m. Warszawy, że stan wojenny, w którym 

Pjostaje miasto, jest położeuiem wyłącz»em,i że każdy, 
I1* nie chce doznać nieprzyjemności osobistych, powi­

j a  nieukłonnie zastosować się do wszystkich przepi-
* stanu wojennego, w liczbie których zamieszczono:

t nWszelkie zebrania na ulicach i placach, więcej jak 
,r*«ch osób, zostają zakazane. W razie jakiegokolwiek 
JWI zamięszania lub alarm u, nikt nie powinien wycho- 

z domu na ulicę; znajdujący się zaś nie w mieszka­
c h ,  obowiązani są wejść do pierwszego znajomego 
%r*iu i t. d.”

W arszawa, d. 3 (15) Października 1861 r.
Warszawski Wojenny Jenerał-Gubernator, 
Jenerał-Adjutant (podpisano) Gerstenzweig.

jlutro, jako w szóstą rocznicę skonu ś. p. Rozalji 
: ochutzów Miaskowskiej, odbędzie się za spokój Jej 
jlls*y, w Kościele 0 0 .  Kapucynów , o godz: 9tej z rana, 
"**a żałobna; na którą pozostały Mąż z Synem, zapra- 
** Familję.

Stroskana Matka po stracie najukochańszej córki Fran- 
(.'^ki-Antoniny Kwileckiej, zmarłej onegdej, zaprasza 
J eWnych na exportację zwłok Jej, jutro o godz: 4tej 
b Południu, z Kaplicy XX. Bernardynów, na cmentarz 
°wązkowski.

> dan Werner, Obywatel m. Warszawy, przeżywszy 
JJ86, opatrzony SŚ. SAKRAMENTAMI, po długiej i
j^vzkiej chorobie, wczoraj zakończył życie. Pozostałe 

i Wnuki, zapraszają Krewnych na exportację 
jutro o godzinie 3ciej po południu, z Kaplicy 

Pitala Ewangelickiego, na cmentarz tegoż wyznania 
W  się mającą.

^ Franciszek Niedzieski, wczoraj rozstał się z tym 
l ^ t e m .  Pozostała Żona wraz z dwojgiem Dzieci, za- 
C * 8 Krewnych, na exoortację zwłok, jutro o godzi- 
J ;  3ciej po południu, z Kościoła XX. Augustjanów , na 
'^antarz Powązkowski.
sU- P iń s k a .  Artystka Chórów Teatru W arszaw- 
fJ,e8o, opatrzona ŚŚ.SAKRAMENTAMI, dziś o godz: 3ej 

"JP rozstsła się z tym światem.
Wczoraj nadesłano do Redakcji Kurjera na podróż 

k* Pelixa Borunia : od D. W . złp. 50, od X. N. z łp .6 
k ?0, od P. K. gr. 21. od L. K. złp. 166 gr.20, od X. 

166 gr. 20, od D. E. złp. 133 gr. 10, od W. Ł. 
P. 66 gr. 20, od Art: Dram: złp. 6 gr. 20 .— Od Art:

Dram: zjff. 6 gr.20 dla wiejskiego Nauczyciela, naj­
mniej ^uposażonego na xiążki lub papier, pióra, 
atram ent, i t. p.

Złożono w Redakcji Kurjera od S .S . rs. 1, na budowę 
Kościoła PP. Marjawitek w Częstochowie.

Austrjackie Ministerjum skarbu, wydało pod d. 4 b .  
m. rozporządzenie na całą Monarchję, rozciągające ko­
rzyści tańszego nabywania soli fabrycznej dla mydlarfi, 
wyrobów glinianych i szklarń. Śól przeznaczona do 
tych fabryk ma być zrobiona niezdatną do pokarmów 
przez zmieszanie jej z sodą.

Poseł Smolka , wystosował podziękowanie do tych 
wszystkich Komitatów i municypjów (jest ich 30), któ­
re mu albo nadały honorowe Obywatelstwo, albo go 
zamianowały Członkiem swoich reprezentacji, albo 
wreszcie, które do niego wysłały adresy objawiające 
mu współczucie swoje.

Nakładem i drukiem S. Orgelbranda, Xięgarza i Ty- 
pografa, przy ulicy Krakow:-Przedm: Nro 372, wyszedł 
zeszyt 69 Encyklopedji Powtzechnej, i zawiera z wię­
kszych artykułów między innemi następujące: Eter; 
Etna; Etnografja; Etrurja i Etruskowie; Etruska oświa­
ta; Etyjopija; Etylen; Eugenjusz; Euklides; Euler; Euro­
pa; Ewangelicki Kościół; Ewang: Kościół wPolsce,it.<Ł  
Cena zeszytu kop: 35, za granicami Królestwa kop:37z/c; 
na Pocztamtach i Stacjach Pocztowych kop: 40. Nowo 
przybywający Prenumeratora wie, mogą zacząć prenu­
meratę od początku i nabywać dowolnie tomami lub ze­
szytami, bez zobowiązania się na przyszłość, a to tak 
w xięgarni Wydawcy, jak i we wszystkich innych.—  
Taż xięgarnia donosi, że obecnie można dostać dzieło 
Wójcickiego: Cmentarz Powązkowski, w 3ch tomach 

z 60 rycinami, po cenie zniżonej z rs. 21 czyli złp. 140, 
nars. 12 czyli złp. 80. Prenumeratorowie, którzy życzą 
sobie odebrać tom 3ci, dostaną go za złp. 26 gr.20.

Wrzesień  pod względem stanu powietrza zwykle 
bywa u nas pogodny i suchy; w r. b. był przeciwnie 
chłodny, wilgotny i niepogodny, osobliwie w czterna­
stu dniach od d. 4. do 18 t. j.  od nowiu do p e łn i  Xię- 
życa; dwa doi 3 i 4 były nader ciepłe; przeciwnie do i: 
21 i 22 w czasie porównania dnia z nocą, chłodne, a 
nawet nadedniem był mróz biały, co się u nas o tej po- 
porze rzadko zdarza. Deszcze padały często ale nie ob­
ficie; liczba dni słotnych jest dwa razy większa niż 
zwykle. Średnia temperatura całego miesiąca jest 10,4 
stop: R., blisko o pół stopnia mniejsza od norm alnej; 
największe ciepło dochodziło 22 stop: d. 3 po południu; 
najmniejsze 1,4 stop: d. 22 w nocy. Barometr p#rzy 
pochmurnem stanie nieba, utrzym ywał się nizko. Śre­
dnia wysokość barometru miesięczna jest 27 cali 7,75 
lin: par:, o 1,19 lin: par: mniejsza od normalnej; naj­
wyżej barometr dochodził 28 cali 0 ,56 lin: par: d. 13 
wieczór; najniżej 27 cali 3,99 lin: par: d. 24 wieczór. 
Wilgotność powietrza jest 80 na 100, przeszło o dwie 
setne większa od normalnej. Ilość wody spadłej z desz-



czu co do wysokości wynosi 20 lin: par:, więcej o 0,4 
lin: niż zwykle. Stan elektryczności atmosferycznej co 
do jej natężenia średni miesięczny jest 23,2 stopnie, naj­
większe natężenie siły elektrycznej dochodziło 78 stop: 
d. 7 o godz: 10 rano. Dnia 16 o godz: 4 min: 20 po po­
łudnia, grzmot silny dwa razy dał się słyszeć. Dni po­
godnych w całym miesiącu było tylko 2, na półpogo- 
dnych 14, pochmurnych 14, dni deszczu 19, mgły 3 , 
wichrów I , wiatrów mocnych 12, wiatr panujący Za­
cho Ini, częste były takie Południowo-Zachodnie. Na 
S łońcu pokazywały się liczne i wielkie plamy. Stan 
wody średni na Wiśle pod Warszawą stop 2 cali 4,4 
lin: n. m. pols:, największa wysokość wody dochodziła 
stóp 3 cali 2, d. 27 i 28. najmniejsza stóp 1 cali 11 
d. 1 ,2 .1 0 , U .

Nr 2gi P rzyjaciela  zdrow ia, wyszedł z druku i za­
w iera: Nabalsamowanie ciała ś. p. Arcy-Pasterza Me­
tropolity Warszawskiego, przez Dra H irszfelda. Zdro­
wie, narodowość, cywilizacja, zastosowanie do Polaków 
wyznania Mojżeszowego. O wpływie dziecinnego wie­
ku na rozwój wielu chorób. O skórze (ciąg dalszy). A- 
pieczka domowa. E tery. Rozmaite fałszowania artyku­
łów  żywności i sposoby rozpoznawania: Masło. Roz­
maitości.

Ze wszystkich podań zebranych w jeden ogólny obraz, 
ten wypada rezultat, iż wyjąwszy Francję i Anglję oraz 
okolice nadreńskie tylko w części, we wszystkich in­
nych krajach zbiory tegoroczne okazały się dobre; a 
chociaż ceny zboża nie spadają, ale owszem podnoszą 
się, pochodzi to jedynie z tego, i i  z początkiem żniw, 
w żadnym kraju nie było zapasów.

Wiackie Wiadomości Gubernjalne donoszą, iż w nie­
których Powiatach Gubernji Wiackiej, na początku lata 
roku bieżącego, przeleciała pomiędzy ludem wieść, iż 
ozimina dla tego była w złym stanie, że wielu włościan 
i włościanek nosi kaftany, koszule i ubiór głow y z tak 
nazwanego perkalu francuzkiego; powiadano, że naród 
zbytniem stłojnisiowstwem zagniewał Boga i ściągnął 
na siebie karę. Ażeby odwrócić mające spaść jeszcze 
większe klęski, przezorni starzy wieśniacy osądzili, iż 
należy wszystkie ubiory z czerwonego perkslu zanieść 
do lasu i tam zakopać w ziemi. Podany środek bardzo 
wielu przyjęło z najgłębszą wiarą, i większa część w ło­
ścian i włościanek z tych wsi, w których powstało 
w mowie będące wierzenie, pozbawioną została swych 
najlepszych sukni przez złożenie ich, jak mniemano, 
na ofiarę dla dobra pospolitego. Czyniono zaś to tem 
skwapliwiej, że ktoś wmówił we włościan przekonanie, 
iż farba używana do barwienia perkalu wyrabia się 
z psiej krw i, że przeto grzechem jest w sukniach z tego 
worobu chodzić doCerkwi. Za rzeczywistość powstania 
1 upowszechnienia się tego wierzenia Wiackie Wiado­
mości Gubernjalne najuroczyściej ręczą. Zachodzi py­
tanie, zkąd to wierzenie powstało? Włościanie opowia­
dają na karb obecnego wypadku wiele rzeczy cudo­
wnych. Między innemi utrzymują, iż dwaj jacyś święci 
starcowie ukazali się pewnemu podeszłemu wieśniako­
wi na polu, które mierzyli powrózkiem od łapci, powta­
rzając: „to  wypalić posuchą, to zniszczyć ogniem!” 
Owoż ci dwaj starcy mieli jakoby polecić, ażeby dla uni­
knięcia złego, zniszczono wspomnione ubiory. Ciekawą 
byłoby rzeczą wyśledzić rzeczywiste źródło, z którego 
ta baśń wypłynęła.

Znany Kompozytor i Fortepjanista, Józef Wieniawski, 
dał się słyszeć w tych czasach i to z nadzwyczajne® 
powodzeniem z Homburga, Baden-Badea i Wiesbaden; 
poczera udał się do Paryża, gdzie obecnie bawi. Arty' 
sta ten ma zamiar przepędzić zimę w Paryżu, a z wio' 
sną roku przyszłego przybyć do Warszawy. Powodze* 
ni® jakich wszędzie doznaje, gdzie tylko wystąpi z kon' 
certem, są najlepszym dowodem jego genjalnego taleo' 
tu, o którym wielokrotnie już wspominaliśmy.

Cesarz Francuzów wróciwszy z rodziną do Saint Cloudr 
okazał na pierwszej radzie ministerjalnej, nieukontento' 
wanie, że od d. 1 t. m. podniesiono taxę chleba do 5 sou* 
fant, to jest do 12 i pół groszy pols:. Nieukontentowani® 
Cesarza byłe tem większe, że tego samego dnia zaczęł* 
się tak zwana wolność handlowa (Jest to złe wyrażenie, 
protekcja została utrzymana), którą free-traders przed* 
stawiali za pierwszy warunek taniości życia. Podniesieni* 
taxy chleba było następstwem nietyle drogości zboża, ii* 
skryżowania się operacji kassy piekarskiej z piekarzami* 
Administracja usłuchała zbyt łatw o krzyków piekarzy* 
Drogośćchleba sprowadza ważne następstwa: kompensa* 
ty, potrzebę założenia w Lyonie warsztatów dobroczyn' 
nych i niejaką agitację ludu Paryskiego, na przedm: Sg° 
A n t o n ie g o  i około rogatek Fontainebleau. Francja znie' 
sie kryzys handlową i chlebową, bo jej organizacja jefll 
silna, a administracja doskonała. Zima jednak będzi* 
ciężka dla wszystkich, mianowicie dla skarbu. Ogromn® 
masy zboża przybywają do Hawru i Marsylji.

Czytamy w Mohilewskich Gubernjalnych Wiadomo' 
ściach: „Mohilew na Dnieprze: W Kur jerze W  Heń' 
skim  (N° 41), zamieszczony został artykuł o koncerci* 
danym na harmonjo-flecie, przez P.L. Skrobini. Ponie' 
waż cel artykułu tego był skierowany dla ubliżenia P* 
Leonowi Skrobeckiemu, Nauczycielowi Muzy ki, znanemu 
mieszkańcom Mohilewa, przeto my niżej podpisani m is' 
szkańcy tegoż miasta poświadczamy, że Autor tego arty ' 
kułu, w obecności naszej, przyznał się do winy; źe 
w skutek tego w obecności naszej przeprosił P. Skrobi' 
ckiego, i nakoniec że dla dania zadosyć uczynienia Pand 
Skrobeckiemu, zezwolił na zamieszczenie nazwiska swe* 
go w pismach publicznych, od czego jednakże tenże PaO 
Skrobecki, zwolnił go, przyrzekając puścić ten czyn 
jego w niepamięć. Tu następują podpisy mieszkańców 
w liczbie siedmiu.

Pewna służąca kupiła w Hamburgu szal za 200 tala' 
rów i zapłaciła gotówką. Uderzyło to Kupca, i zawia* 
domił o tem policję, przewidując, że te pieniądze mog4 
pochodzić z kradzieży. Policja zrobiła śledztwo, a z nic' 
go się wykazało, że na ten szal złożyło się wiele dziew' 
cząt i kupiło go jako strój wspólny, w którym naprze* 
mian codzien ma jedna z nich pokazywać się na mieście* 
O tóż to komunizm.

Do niektórych Numerów dzisiejszego Kurjera dl* 
miejsc liczniej uczęszczanych przez Publiczność, dołą' 
cza się Zdanie Sprawy z działań Warszawskiego 
Towarzystwa Dobroczynności.

A nglia. Londyn, iOgo Października. —  Królów* 
ma jutro prezydować na posiedzeniu rady tajnej, które 
się odbędzie w Balmoral.— Aberdeen Herald donosi, ś® 
z polecenia Królowej, jeden z znakomitszych pisarzy na* 
pisał historją Balmoralu. Dzieło to w niewielu exem' 
plarzach odbite, odznacza się przepychem wydania ozdo'
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Jjjonego sztychowanemi krajobrazam i. Zaw iera ono 
p ły tk o  wspomnienia historyczne, ale zarazem w zm ian- 
S o flocie i geologicznym chirak terze okolicy.—  Xiężua 
otnbridge w róciła wczoraj z Xiężniczką Mary z Nie- 

®'ec do pałacu S t. Jam es.— Onegdaj członkow ie urzę- 
^  budowniczego stolicy, przedsięwzięli podróż podzie- 

dla obejrzenia roboty kanałów  budujących się 
. c«lu oczyszczenia Tam izy. Urząd budowniczy w ydał 
.^ychczas około m iljon f. sz:, a zatrudnia w ogóle do 
, "jOCO osób. Podług jego obliczenia cała ta budowa 
°losalna kosztować ma 2 miijony f. sz:, nie przekro- 

j J *atem kosztorysu i ukończoną będzie w niespełna 
^ ó c h  latach.— Okólnik Barona Ricasoli do Konsulów 
57?°skich dotyczący potrzeby założenia szkoły żeglar- 

le] dla kształcenia oficerów m arynarki, nie zyskał 
{j^hwał Timesa, który utrzym uje, że rząd W łoski ma 

c*etn ważniejszem do myślenia, a mianowicie o wzmo- 
*®niu i zreorganizow aniu arm ji lądowej, 

jj Aostbja. W iedeń , 12go P aździern ika . —  P ra ła t 
*piezki Mgr Nardi przyjm owany by ł onegdaj na 

v(c*ególnem posłuchaniu u Cesarza, a wczoraj wieczór 
. yjeehał do Rzymu. Ponieważ P ra ła t ten używany by­
ki? ^ y t l e  do missji politycznych, przeto prawdopodo- 
j *e i teraźniejsza podróż jego ma cel taki sam . Po co 
^*nak właściwie przybył, niewiadomo, słychać tylko, 
t °Prócz politycznej, m a także m issją Kościelną, doty- 

Konkordatu, silnie zagrożonego w ew nętrzną reor- 
ń ? ,zacją Austrji. — Rząd Serbski pospieszył z daniem 
^ °ść uczynienia Austrjackiemu Konsulowi jeneralne- 
^  w Belgradzie, którego na balu w yzw ał na pojedy- 
l *  Jeden z oficerów Serbskich. Konsul wyzwanie za­
ko m u n ik o w a ł rządow i.— Surguney  donosi, że o tw ar- 

sejmu Siedmiogrodzkiego odroczono z d. 4go na 2 5  
O pada.

! y  U n c ja . P aryż d i  go P aździernika .—  Nadeszła tu 
ę!°domość o stanowczem przyjęciu dymissji Jenerała  
^ i d i n i ,  co naturalnie pociąga za sobą zniesienie na- 
U *8|n ictw a w Neapolu. Dymisja tego znakomitego Je- 

fała Piemonckiego będzie niezawodnie exploatow ana 
Djeez nieprzyjaciół jedności W łoskiej, fakt ten jednak 
di ^P&raliżuje bynajm niej spraw y Franciszka ligo  i 

da widoku tryum fu reakcji zmuszonej praw ie wszę- 
L  Po prowincjach do złożenia broni. Jest on tylko 
li0 y®1 dowodem więcej, że głów ne przeszkody do zre- 

U Sytuowania W łoch niezaw isłych, pochodzą nie tyle 
zdepopularyzowanych nieprzyjaciół ile raczej 

H^doości organizacji cywilnej. — Wieść o spodzie wa- 
1 tyj. Przybyciu P . R a tazzi do Paryża potwierdza się.

P?dług ostatnich doniesień ten znakom ity mąż 
t(jięu> zjedzie tu nie prędzej jak  po 15 b. m. W każdym 
Dję jednak, jeśli P. R atazzi wejdzie do gabinetu, to 
\  9 zajęcia miejsca Barona Ricasoli, ale przeciwnie 
h L » P areia go sw ą pomocą. Powszechnie tu panuje 
!*H j źe podróż Króla Pruskiego do Compiegne

*l'e rękojm ią, to przynajm niej sym ptom atem  
< ? » « n i .  pokoju w Europie. Wszyscy jednogłośnie 
^ C jerdMią  8erdeczoe postępowanie Króla W ilhelma  
S ip aS całych odwiedzin, i oddają pochw ały przyja- 
ty Op8‘°»unkom, jakie panow ały w Compiegne m ię- 
Sd ‘teram i Francuzkim i i Pruskim i. —  Król Nider- 

IS fa  * Przybywa ju tro  po południu do Compiegne. 
Krń?8Z^ . mu maj ^ : Baron Kock, D yrektor Gabine­

cie wskiego, Jenerałow ie: Baron Snouckaert de

Schouburg  i Baron von Lynden , oraz A dju tanci: Kapi­
tan  m arynarki Van den Capellen i Kapitan fregaty 
Dumonceau.— Podobno nowy Ambassador przy Stolicy 
A p o s t o l s k ie j  P. Lavalette nie wprzód wyjedzie do Rzy­
m u, aż Nuncjusz C higi zostanie uwierzytelniony w Pa­
ryżu. —  Listy z Konstantynopola donoszą, że znany 
Naczelnik Maronitów Józef Koram^ który z trudnością 
p rzy ją ł dowództwo milicji na Libanie, podał się do dy­
m isji, powziąwszy wiadomość, że Daud Pasza postano­
w ił rozbroić Chrześcjau Syryjskich .— Czas nadzwyczaj 
pogodny i ciepły pow strzym uje wiele znakomitszych 
osób bawiących na wsi od pow rotu do Paryża.— W  tych 
dniach wypraw iono z Francji kilkunastu zecerów do 
Saigon dla uorganizow ania w Kochinchinie drukarni, 
w której ma wychodzić dziennik urzędowy tej kolonji. 
— P ays  donosi,że przejażdżka P a p ie ż a  do Civita-Vecchia 
podała sposobność znajdującym się tam  wojskom lądo­
wym i m orskim  Francuzkim , do okazania szacunku i 
uwielbienia dla O jc a  Ś. S tatki stojące w porcie, oprócz 
dania zw ykłych salw , przystroiły  się w bandery, a P a ­
p i e ż  zaprosił do swego stołu wyższ,ych Oficerów, poczem 
nastąpiło  ucałow anie ręki O jc a  Ś . ,  rozdanie medalów 
oraz błogosław ieństw o żołnierzy i m arynarzy. Przy 
odjeździe, P a p ie ż  m ia ł przemowę do m ajtków .

W ł o c h y . —  List z Yicencji, datowany 7go, a og ło ­
szony w dzienniku Sentinella  donosi, ze podczas kiedy 
wojska Austrjackie m anew row ały na tam ecznym  placu 
m arsow em , w ybuchnęła wśród nich m ina. —  Dziennik 
Medyolański Pungolo, zaprzecza pogłoskom  o przesile­
niu m inisterjalnem  w Turynie. —  Pńdobao na ostatniej 
radzie m inisterjalncj w Turynie, roztrząsano kw estją 
udzielonej lecz nie wprowadzonej w w ykonanie am oe- 
stji dla Oficerów arm ji regularnej, którzy opuścili sze­
regi aby pospieszzć do Neapolu pod sztandaram i Gari- 
baldego. Zdania były podzielone. Jedni przypom inali 
konieczność przestrzegania przepisów karności, inni po­
w oływ ali się na ważność sp raw y , dla której wojskowi 
ci porzucili swe szeregi, inni wreszcie pow oływ ali się 
na świętość słow a Królewskiego, przyrzekającego u ła ­
skawienie. Po długich rozpraw ach zdecydował się n a ­
reszcie na uwolnienie obwinionych z zaleceniem ich in ­
dywidualnie łasce Króia.

OSTATNIE WIADOMOŚCI.
Król Hollenderski, opuściwszy Hagę w nocy l ig o ,  

p rzybył do Compiegne 12go, o godzinie 5Vz po połu­
dniu. Cesarz p rzy ją ł go w dworcu kolei żelaznej, a Ce­
sarzow a, przy schodach honorowych zam ku. Król m a 
pozostać przez trzy dni gościem rodziny Cesarskiej, n a ­
stępnie przepędzi dwa dni incognito w Paryżu, wróci do 
Compiegne dla pożegnania się i cdjedzie do H»gi 19go 
wieczór, zatrzym aw szy się na kilka godzin w Liege, dla 
widzenia się z Królem Leopoldem.

Uroczystości koronacyjne w Królewcu, już się rozpo­
czynają. Król i Królowa Pruscy, przybyli tam  d. 14go 
w  południe i przyjm ow ani byli przez Xiążąt Rodziny, 
Jenerałów , oraz Deputacje miejskie. W jazd odbył się 
porządkiem przepisanym . Król wjeżdżał konno otoczo­
ny Xiążętami, Królowa w powozie galow ym , przez b ra­
mę Brandeburgską śród szpaleru utworzonego przez Ce­
chy i korporacje, do Zam ku. Pogoda sp rzy ja ła  wjazdo­
w i, a zjazd cudzoziemców, jest wielki. Po wjeździe 
m iało  miejsce przyjęcie W ładz cywilnychi wojsko-
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w ych .— Turyński Opinione, zaprzecza wszelkim po­
głoskom o zmianie Gabinetu, gdyż takowe bez współ­
działania stronnictwa konstytucyjnego i Parlamentu 
nastąpić nie mogą. —  Podług doniesień z New-York, 
z 3go b. m., wojska federalne postępują naprzód. Pod­
czas marszu jednak, przez pomyłkę strzelały do siebie, 
skutkiem czego, wieiu ludzi raniono i zabito. —  Jenerał 
Anderson, telegrafował do Cincinnati o p o s iłk i.—  Je­
nerał M ansfield, napadł znienacka na Jene: Wool.

S z a r a d a .
Mata dzisiaj szarada, tylko cztery  wiersze, 
Trzecia  i druga  płynie, nie zaś drugie pierwsze, 

JVszyscy te zalety mają 
Że żywności dostarczają.

(Zeszły Monogram, Kareta).

doshesibm ia.
■lana stogów małych 4 ,  zeszłorocznego, bardzo pogodnie 

zebranego. Plac w blizkości nowego Św iatu, z umarzalną po­
życzką budowlaną. Kocz familijny na stojących resorach, uży­
w any, ale bardzo mocny, oszkleny, za bardzo nizką cenę, są 
do zbycia; oraz poszukiwany jest dom na ulicach: Marszałkow­
skiej, Sto Krzyzkiej lub Chmielnej, wartości około 120,000 Złp., 
bez pośrednictwa osób trzecich; wiadomość można otrzymać przy 
ulicy W areckiej N r 1357 , w korpusie na lew o, u Właściciela 
tegoż domu.

Nauczyciel upoważniony przez W ładzę Edukacyjną, któ­
r y  przebywał lat 29 we F ranc ji, posiada język polski, niemie­
cki, francuzki gramatykalnie, i nauki przyrodzone, życzy sobie 
dawać lekcje na godziny lub przyjąć miejsce stałe w  W arsza­
w ie, albo na prowincji. Wiadomość przy  uliey Piwnej ppd Nr 
100, u P . Abramowicza.

Jan (śerber i Franciszek Bzlerzanowskl,  ppocede- 
rzyści, w Handlu własnym Spółki, z przyczyny nadzwyczajnego 
braku zdawkowej monety, z właściwemi cechami ostrożności i 
podpisami swemi, między Publicznością w  Płocku, wydali lOeio, 
15sto 1 25cio kopiejkowe marki, za Rs. 1 ,2 2 0 , które z powodu 
znacznej liczby zfałszowanycb, urzędownie za pośrednictwem
M agistratu z obiegu wywołane zostały. Ostrzega się więc Szan: 
Publiczność, iżby odtąd rzeczonych marek, z powyższemi podpi-

Płaszcz nowy z snkna cienkiego, w  kolorze c ie m n o -brś' 
zowym, na wacie, atłasem wełnianym podszyty, na osobę 
sokiego wzrostu zrobiony i wcale nieużywany, jest do sprz^ 
dania, w pałacu Karasia Nr 2783, na 2m piętrze po lewej str®' 
nie z wschodów głównych.

W  Sklepie pod N r 2242 przy ulicy Nalewki, u Jakóba Popf 
w e ra , wyprzedaje się Bielizna IHęzka gotowa po cen|f 
umiarkowanej. 1) Koszul webowych od Rs. 1 kop: 50 do R*1 
2. 2) Koszul bawełnianych modnych fasonów, z pikowemi wst*' 
w kam i, po Rs. 1. 3) Bawełnianych zwyczajnych, po kop: 
w  większych partjach ustępuje się rabat.

P rzy  ulicy Niecałej, w  domu Krnpego, pod Nr 614 lit: H, z pf 
wodu wyjazdu jes t do najęcia Mieszkanie,  składające ^  
z czterech Pokoi i Kuchni angielskiej, z Meblami lub bez; osok* 
mieszkająca tamże, zgubiła złotą emaljowaną Spinkę od ręka'**’ 
emalja niebieska zrobiona w kształcie k rz y ża ; uprasza się wił* 
łaskawego znalazcę o zw rot takowej za nagrodą do wspomnianej* 
mieszkania.

Jest do sprzedania PITRO Algierka z elków amerf 
kaó*kicliv zupełnie nowa, za złp. 2,500. Wiadomość pr*i 
ulicy Nowy-Swiat pod Nr 46 (nowy), na lszem piętrze, lub * 
Kuśnierza Karpińskiego, przy ulicy Miodowej pod Nr 484 lit: A" 
wprost Rządu Gubernjalnego.

Hotel Berliński w Kalisza J. E. Peschkf 
ulica Marjaóska Nr 101, 102 i 103.—  1) Dnia 7go Czerwca k 
r .  w  pokojach gościnnych powyższego Hotelu, pozostawiony **” 
s ta ł już używ any Pugilares z papierami i pieniędzm i, P* 
których Właściciela dojść nie można i takowego o zgłoszenie s1* 
i odebranie uprasza. —  2) Dnia 19go Września b. r .,  pomięd*f 
Winiarami a Opatówkiem, na trakcie z Kalisza da Błaszek, zo** 
leziono znaczną ilość papierowych Pieniędzy. Bliższa W'*” 
domość i odbiór tych pieniędzy, nastąpić może w  Kantorze 
wyższego Hotelu.

Cztery Pokoje, Przedpokój, Kuchnia i Spiżarnia, do najf 
eia każdego czasu. Wiadomość przy ulicy Leszno Nr 705.

Pięć Szczeniąt W yżłów , jest do sp rzed a j 
p rzy  ulicy Bielańskiej pod Nrem 601. Wiadomo** 
bliższą powziąść można każdego czasu w  Resta®'
racji.

Dziś rano ciepła stopni 0 Wczoraj w  południa ciepła stopni 10' 
Dziś rano wysokość wody na W iile  stóp 1 cali 10. (Ubywa).

sami przyjmować odmówiła, i na tego rodzaju fałszerzów uwa­
gę zwrócić raczyła.

R w a  P O K O J E  z Przedpokojem, umeblo-
| £ C S >  ne, na drugiem p ię trze , do najęeia każdego cza­

su, w  dojnu Wgo Skwarcow. Wiadomość u Stróża w bramie na 
lewo.

Za nagrodą Rs. 5 , raczy łaskaw y znalazca zwrócić do Re­
dakcji Kurjera zgubioną dnia 12 b. m. w  Kościele Sgo Jana pa­
czkę Listów, z których dwa były zapieczętowane, oraz trzy  
bilety w izytow e.

Mieszkanie: 7 Pokoi, Przedpokój, Kuchnia, do tego Pi­
wnica , G óra , Komórka, może być ze Stajnią i Wozownią lub 
bez, do najęcia w domu Ner 23 2 2 , przy ulicy Dzikiej, na 2m 
piętrze od frontu.

Poszukiwana jest Brawa ,  około 3ch garncy
mleka dziennie dająca. Życzący sobie przedać ta­
kową, zgłosić się raczy do Stróża Macieja, pod Nr 
476 D, w  W arszawie , przy ulicy Nowo-Senator- 

skiej.
P rzy  ulicy Nowy-Swiat pod N r 1294, jes t da wynajęcia ka­

żdego czasu Pokój kawalerski od fro n tu , z Przedpokojem, 
Meblami lub bez takowych ; tamże jest do sprzedania Kare­
ta, Prelo tka, oraz Płaszcz futrzany Bobrowy i Algierka Tu-
makami podbita.

Na pierwszy Numer hypoteki dóbr blizko W arsza- 
J F j j f y  w y  położonych, przeszło 300,000 wartujących, potrze- 
P S rf f iJ  bna jest zaraz pożyczka w summie 90,000 Złp. W ia- 

domość bez wszelkiego p-średnictwa osób trzecich, przy 
ulicy Granicznej, w  domu W . L iedtk ie, u P. Bojasińskiego lub 
u Właściciela domu, codziennie do lOej z rana.

Postęp Zeszyt 12sty, Kurjer Wileński'
Pisma Krajowe i Zagraniczne w  liczbie sztuk

w  oddzielnych salonach na Czytelnię przeznaczonych; nowe 
tografje Znakomitości tegoczesnycb; dwa regularne Bilardy, f  
borowe Trunki, Przekąski i rychła usługa, znajdują s1' 
w  H lW IA H ltl Warszawskiej,  N r 605, ulica Bi*' 
lańska, naprzeciw Hotelu Lipskiego, pod Horona*o*ł 
w  W a r  s za w i e.

WINOGRONA WĘGIERSKIE'
prawdziwe, codziennie sprowadzane z zagranicj1 
pożyteczne szczególniej dla osób słabych, sprzedaj* 

się po kop: 25.— Biorącym w znacznej partji, odstępuje się st*' 
sowny rabat.—  Przy ulicy Senatorskiej N r 467, w  domu Lo*" 
wenberga.— Henryk Plais z W ęgier.

OST»Y«I OSTEXDZK1B
W Y B O R O W E ,

nadeszły do Handlu 
Antoniego Stępkowskiego ,

przy ulicy Wierzbowej N r 473C, wprost Teatr*'

O S T R Y G I
świeże nadeszły do Handlu 

T. Hajtarsklego, przy ulicy Senatorskiej'

OSTRYGI OOŁSZT¥MSKI? 
1 OSXESDZHIE,

nadeszły dziś do Handlu 
J Ó Z E F A  H t t P R ,

w  gmachu Teatralnym.

W Drukarni Kurjera W arszawskiego.—  Za pozwoleniem Cenzury Rządowej.—  Dnia 4 (16) Października Rok 1861.
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